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P ią tek  P lacy d a  
S o b o ta B ru n o n a  
N ied z ie la N . R . R ó i.

O J » ł , weksped. miesięcznie l,50zizod- 
• »zeap ia ia  • noszeniem przez pocztę 20 gr 
więcej. W wypadkach nieprzewidzianych, przy wstrzy­
maniu przedsiębiorstwa, złożeniu pracy, przerwaniu ko­
munikacji, otrzymujący nie ma prawa żądać pozatermi- 
nowych dostarczeń gazety, lub zwrotu ceny abona­
mentu. Za dział ogłoszeń, redakcja nie odpowiada.

k s ięży ca

ogłosz.pobiera się od wiertza
• mm. (7 łam.) 10 gr, za reklamy M 

str. 3-łam. w wiadomościach potocznych 30 gr na pierw­
szej str. 50 gr. Rabatu udziela się przy częstem ogła* 
szaniu. „Głos Wąbrzeski" wychodzi trzy rary tygodn. 
i to w poniedziałek, środę i piątek. Skrzynka pocztO-

_ 22- Redakcja i administracja ul. Mickiewicza 11 
Telefon 80, Konto czekowe P. K. O. Poznań 204,252.
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nose sażns
posunięcia polityczie Wioch

S erd eczn e  p rzy jęc ie  p rem jera g reck ieg o  V en ize lo - 

sa  w  G recji. —  P o d p isan ie  trak ta tu  g reck o  - w ło ­

sk ieg o  i jeg o  zn aczen ie . —  W ło ch y  u m acn ia ją co raz  

s iln ie j sw e w p ły w y  n ad  M o rzem  Ś ró d z iem n em  i n a  

p o łu d n io w y m  W sch o d z ie E u ro p y , —  O  jed n o lity  

fro n t n a B ałk an ach .

R zy m , p aźd zie rn ik 1 9 2 8 .

P o lity k a zag ran iczn a W ło ch  zd o b y ła w  o s ta t­

n im  ty g o d n iu  n o w y , w ie lk i su k ces . —  W śró d  ro z li­

czn y ch  u ro czy s to śc i, i se rd eczn y ch  n as tro jó w  p o d ­

p isan y zo s ta ł z p o czą tk iem  u b ieg łeg o ty g o d n ia w  

R zy m ie trak ta t p rzy jaźn i p o m ięd zy W ło ch am i a  

G rec ją . —  P rem je r g reck i d r. K y rie  V en ize lo s p rzy  

b y ł o so b iśc ie d o s to licy I ta lsk ie j, b y  p o ło ży ć p o d ­

p is  p o d  n o w y  trak ta t i ab y  w  ten  sp o só b  zn aczen ie  

n o w eg o  p rzy m ie rza te rn  s iln ie j u w y d a tn ić  i p o d k re ­

ś lić . —  N ic  ted y  d z iw n eg o , że  p o d p isan ie  p ak tu  o d ­

b y ło  s ię  w  R zy m ie  n ad zw y cza j u ro czy śc ie i że  p rzy ­

b ra ło  ch a rak te r w ie lk ie j, se rd eczn ej m an ife stac ji.  

M u sso lin i, k ró l w ło sk i, o raz n a jw y b itn ie js i d y g n i­

ta rze  w ło sk ie j p o lity k i zag ran iczn e j w ita li n iezw y ­

k le  g o śc in n ie  p rem je ra  V en ize lo sa , —  p rzy czem  z  o -  

b y d w u  s tro n  n ie  szczęd zo n o  s łó w , b y  zn aczen ie  n o ­

w o  zaw arteg o  p rzy m ie rza o d p o w ied n io  s iln ie u w y ­

d a tn ić .

Je st te ż is to tn ie w ło sk o -g reck i so ju sz -w y d a ­

rzen iem  b a rd zo  w aźn em , k tó reg o  zn aczen ie  je s t d la  

o b ecn e j k o n s te lac ji p o lity czn ej  w  E u ro p ie  w ca le  p o ­

k aźn e .

O to  b o w iem  k ro k  za  k ro k iem  W ło si co raz s il­

n ie j u m acn ia ją n a p o łu d n io w y m  w sch o d z ie E u ro ­

p y  sw ó j w p ły w  i w y rasta ją n a czy n n ik p o lity czn y , 

k tó ry  n ad M o rzem  Ś ró d z iem n em , o raz n a B ałk a ­

n ach  o d g ry w ać  zaczy n a  b a rd zo  p o tężn ą  ro lę . W ia-  

d o m em  je s t, że  d o tąd  W ło si p o s iad a ją  b ezw zg lęd n y  

w p ły w  w  A lb an ji i B u łg arji. —  S to su n k i W ło ch z  

R u m u n ją  ró w n ież id ą p o  lin ji in te re só w  W ło ch . —  

N ic ted y  d z iw n eg o , że zaw arc ie p o ro zu m ien ia g re -  

ck o -w ło sk ieg o d o ty ch czaso w ą  p o zy c ję W ło ch  b a r ­

d zo  w zm acn ia , a  to  te rn  w ięce j, że  p o c iąg a o n o  ró ­

w n ież za so b ą i in n e n iem n ie j p o w ażn e n as tęp  

s tw a .

O to  b o w iem  ró w n o cześn ie to czą  s ię  ju ż o d  d a ­

w n a p e rtrak tac je  w  sp raw ie  u zy sk an ia p o ro zu m ie ­

n ia p o m ięd zy W ło ch am i, G rec ją a T u rcją , P rzez  

p o zy sk an ie T u rc ji d ążą W ło si d o te rn s iln ie jszeg o  

zac ie śn ien ia k ręg u sw y ch w p ły w ó w  n ad M o rzem  

Ś ró d z iem n em , o raz  n a  ca ły m  p o łu d n io w y m  W sch o ­

d z ie , —  W p raw d z ie d o tąd  is tn ie ją p o m ięd zy  G re ­

c ją a T u rc ją d o ść p o w ażn e n iep o ro zu m ien ia , n ie ­

w ątp liw ie jed n ak W ło si b ęd ą u m ie li o d p o w ied n io  

w p ły n ąć n a n o w eg o sp rzy m ie rzeń ca , —  tak , że  

w sp ó łd z ia łan ie w ło sk o -g reck o -tu reck ie s tan ie s ię  

n iew ą tp liw ie w  n a jb liż szy m  czas ie jed n ą z n a jb a r­

d z ie j k o n k re tn y ch  k o n cep cy j p o lity czn y ch .

R o k o w an ia o zaw arc ie so ju szu g reck o -w ło - 

sk ieg o  to czy ły  s ię  ju ż  o d  d łu ższeg o  czasu . —  W  k o ­

ła ch  p o lity czn y ch  n a  zach o d z ie  E u ro p y , —  a  zw ła ­

szcza  w  P ary żu , p rzy p atry w an o  s ię im  z jak n a jży -  

w szem  za in te reso w an iem . C h o d z iło  b o w iem  o to , 

czy  is to tn ie V en ize lo s , k tó ry  n ied aw n o  p o w ró cił w  

G recji d o  w ład zy , a  k tó ry  d o tąd  w  p o lity ce zag ra ­

n iczn e j b y ł g o rący m  zw o len n ik iem  F ran c ji, zech ce  

zm ien ić sw ą d o ty ch cz , o rjen tac ję i zw ró c ić s ię  

o d  F ran cji w  s tro n ę W ło ch . P y tan ie to  b y ło  te rn  

w ażn ie jsze , że  —  jak  ju ż zazn aczy liśm y  z so ju szem  

g reck o -w ło sk im  zw iązan a  zo s ta ła  w  p ew ien  sp o só b  

ró w n ież i T u rcja , a o  w p ły w y  p o lity czn e w  T u rc ji  

F ranc ja zab ieg a b a rd zo  s iln ie . —  V en ize lo s o b ra ł  

jed n ak  o s ta teczn ie  d ro g ę  n a  R zy m , m im o , że  R zy m  

s ta ł d o tąd racze j w śró d n iep rzy jac ió ł V en ize lo sa .  

C zem  n a leży so b ie jed n ak tło m aczy ć ten n ag ły  

zw ro t?

O to  p rem je r g reck i o d  d aw n a  ju ż m arzy  o s il­

n y m  zw iązk u w szy stk ich p ań stw  b a łk ań sk ich w  

jed en w sp ó ln y b lo k p o lity czn y , —  D o ce lu teg o  

zm ierza ł V en ize lo s  ju ż  n a  d łu g o  p rzed  w o jn ą św ia ­

to w ą , o b ecn ie  zaś  p o  p o w tó rn y m  p o w ro c ie  V en ize ­

lo sa d o w ład zy  h as ło to  je s t w  d a lszy m  c iąg u je ­

d n ą z g łó w n y ch p o d s taw  p ro g ram u p rem je ra g re ­

ck ieg o . —  C o raz -w y d a tn ie jszy w zro s t w p ły w ó w  

W ło ch  n a  B ałk an ach  b y ł za tem  n iew ą tp liw ie jed n ą  

z p o b u d ek  d la V en ize lo sa , k tó ra sp o w o d o w ała , że  

w  o p a rc iu  o  W ło ch y  p o s tan o w ił  p rem je r  g reck i z re ­

a lizo w ać  k o n cep c ję w sp ó ln eg o  b lo k u  b a łk ań sk ieg o . 

W p raw d z ie p o m ięd zy  W ło ch am i a Ju g o s ław ją  is t­

n ie ją  d o ść  p o w ażn e tru d n o śc i i m im o  o s ta tn io  ra ty ­
f ik o w an y ch  k o n w en c ji p rzy jazn y ch  a tm o sfe ra w ło -  

sk o -ju g o sło w iań sk a  n ie n a leży  d o  n a jb ard z ie j h a r­

m o n ijn y ch , n ie m n ie j jed n ak  tru d n o  so b ie w y o b ra ­

z ić , b y w o b ec co raz w ięk szeg o w p ły w u p o lity cz ­
n eg o  W ło ch  n a  B ałk an ach  i n a  M o rzu  Ś ró d z iem n em  

Ju g o s ław ja ch c ia ła w  d a lszy m  c iąg u p rzec iw sta ­
w iać s ię ce lo m  p o lity czn y m  W ło ch . T ak za tem  

V en ize lo s u zg o d n ił sw e p lan y  w  sp raw ie  u tw o rze ­

Marszalek Piłsudski powrócił do kraju
W arszaw a , 3 . 1 0 . P u n k tu a ln ie o g o d z , 2 0 .3 5  

za jech a ł p rzed p e ro n d w o rca w arszaw sk ieg o  p o ­

c iąg  lw o w sk i z  w ag o n em  sa lo n o w y m  p an a  m arsza ł­

k a  P iłsu d sk ieg o . N a  d w o rcu  zg ro m ad z ili s ię cz ło n ­

k o w ie  rząd u  z  p rezesem  R ad y  M in istró w  p ro f B ai  - 

tłem  n a cze le , g en e ra lic ja z p ie rw szy m  p o d sek re ­

ta rzem  s tan u  M . S . W . g en . K o n arzew sk im , cz ło n ­

k o w ie  k o rp u su  d y p lo m a ty czn eg o  z  p . am b asad o rem  

F ran c ji L aro ch  n a  czele , sze fo w ie  w o jsk o w y ch  m isji 

zag ran iczn y ch , w ie lu  p o s łó w  i sen a to ró w , w o jew o ­

d a  Ja ro szew icz , k o m en d an t  m ias ta  g en . R o żen , g łó - 

w n y  k o m en d an t p o lic ji p ań s tw o w e j p u łk . M alesze -

Polski Bank Centralny
W arszaw a , 5 . 1 0 , W  c iąg u  m iesiąca p aźd z ie r-  

n ik ap rzy b y ć m ają d o W arszaw y d e leg ac i am ery ­

k ań sk ich  g ru p b an k o w y ch , k tó re u d z ie liły P o lsce  

p o ży czk i s tab iliz acy jn e j. C elem  ich p rzy jazd u d o  

P o lsk i je s t k o n ty n u o w an ie  ro zp o czę ty ch  w  ty m  ro ­

k u  ro k o w ań  o  s tw o rzen ie  w  P o lsce  B an k u  C en tra l­

n eg o , k tó ry b y  w  p o ro zu m ien iu  z  w szy s tk iem i to w a ­

rzy s tw am i k red y to w em i z iem sk iem i w  k ra ju  zo rg a ­

n izo w a ł em isję  d łu g o te rm in o w y ch  o b lig acy j. *

Skutek nie wykonania rozporządzeń władz
S ek w estr 2  ty s ięcy  w o rk ó w  m ąk i.

Z  W arszaw y  d o n o szą : W e  w szy s tk ich  m ły n ach  

w  ca łe j P o lsce  o d b y w a ją  s ię  o b ecn ie  rew iz je , m ają ­

ce n a ce lu u s ta len ie , czy m ły n a rze s to su ją s ię d o  

o b o w iązu jące j n o rm y  p rzem ia łu —  6 5 p ro c .

O sta tn io p o lic ja z p o s te ru n k u  w  C iech an o w ie  

p o b ra ła  z  tam te jszeg o  w ie lk ieg o  m ły n a  6  p ró b  m ą ­

k i i d o  czasu  zb ad an ia ich  p rzez  p ań s tw o w y  zak ład  

b ad an ia  ś ro d k ó w  ży w n o śc i w  W arszaw ie , o p ieczę ­

to w ała  ca ły  zap as  m ąk i, sk ład a jący  s ię  z  2 ,0 0 0  w o r ­

k ó w .
B ad an ie w y k aza ło , że m ąk a m ie lo n a je s t n a  

w y ższy p rzem ia ł, w sk u tek czeg o ca ły zap as w ar­

to śc i 1 2 0 .0 0 0 z ło ty ch zasek w estro w an o .

Wstęgi o barwach monarchistycznyeh
N ie  n au czy ła  ich  je szcze  w o jn a .

N ad  B erlin em  k rąży ł n o w y  o lb rzy m i b a lo n  n ie ­

m ieck i, Z ep p e lin , p o d  k ie r , k o m en d an ta in ż , E ck e-  

n e ra . Z ep p e lin o d b y ł lo t p o p rzez ca łe N iem cy ,  

w zd łu ż  R en u . W  c iąg u  n o cy  k rąży ł n ad  b rzeg am i 

A n g lji.

S k ra jn ie n ac jo n a lis ty czn a „D eu tsch e Z e itu n g “  

p o d n o s i, że  s te ro w iec  w  czas ie  p o d ró ży  n ad  H o lan -  

d ją  za trzy m a ł s ię  n ad  s ied z ib ą  b . cesa rza W ilh e lm a  

n ia  jed n o liteg o  fro n tu  n a  B ałk an ach  z ce lam i M u sso  

lin ieg o , zd ąża jąceg o  d o  w y łączn eg o  o sad zen ia  w p ły ­

w ó w  w ło sk ich  n a  B ałk an ach . I to  s tw o rzy ło  o g ó l­

n ą  p o d s taw ę d la p rzy m ie rza  g reck o -w ło sk ieg o .

Jak iek o lw iek  jed n ak ce le s tan ę ły  za k u lisam i  

zaw arteg o s ta tn io trak ta tu s tan o w i o n p o w ażn e  

w zm o cn ien ie d o ty ch czaso w eg o s tan o w isk a  W ło ch , 

k tó re  co raz  w y d a tn ie j zm ierza ją  d o  za jęc ia  d o m in u ­

ją ce j ro li n ad  M o rzem  Ś ró d z iem n em , a tem sam em  

ró w n ież i w  p o lity ce eu ro p e jsk ie j. P rzez o s ta tn ie  

p o su n ięc ia w y rasta ją  b o w iem  W ło ch y n a czy n n ik  

p o lity czn y , z  k tó ry m  n ie  ty lk o  n a  w sch o d z ie E u ro ­

p y  n a leży  s ię  liczy ć , a le  k tó ry  w  sp raw ach  ty ch  za ­

b ie rać m o że d ecy d u jący g ło s . —  O czy w iśc ie , że  

z teg o p o w o d u  n a p rzy m ierze w ło sk o -g reck ie  p a ­

trzy s ię —  zw ła szcza w  P ary żu —  n iezb y t p rzy ­

ch y ln ie . —  R ó w n ież i d la A n g lji tak  s iln e w zm o c ­

n ien ie w p ły w ó w  w ło sk ich  n ad M o rzem  Ś ró d z iem ­

n em  n ie  je s t zb y t m iłem , to  te ż  i w  L o n d y n ie o s ta ­

tn ie p o su n ięc ia W ło ch o m aw ian e są b a rd zo ży w o .

L . S te r.

w sk i, o raz lic zn i p rzed s taw ic ie le s tac jo n o w an y ch  

w  s to licy  o d d z ia łó w  w o jsk o w y ch .

N a p e ro n ie u s taw io n a  b y ła k o m p an ja h o n o ro ­

w a  3 6  p p . ze  sz tan d a rem  i o rk ie strą . W  ch w ili, g d y  

p o c iąg  w jech a ł n a  d w o rzec , o rk ie s tra  zag ra ła  h y m n  

n a ro d o w y . P an  M arszałek  p rzeszed ł p rzed  fro n tem  

k o m p an ji h o n o ro w . i p rzez  sa lo n y  recep cy jn e  d w o r ­

ca u d a ł s ię d o  o czek u jąceg o  g o  sam o ch o d u .

T łu m n ie zeb ran a p rzed d w o rcem  p u b liczn o ść  

zg o to w a ła p . m arszałk o w i d łu g o trw ałe i ży w io ło ­

w e o w ac je .

P ro jek t o g ó ln y  tak ie j in sty tu c ji p rzed ło ży li d e ­

leg ac i am ery k ań scy za in te re so w an y m  czy n n ik o m  

w  W 'arszaw ie . P ro jek t ten  b y ł ro zp a try w an y  p rzez  

m in . sk a rb u  i m a  s ię s tać  p rzed m io tem  d a lszy ch  ro ­

k o w ań . W  raz ie  p o m y śln eg o  zak o ń czen ia  ro zm ó w , 

g ru p y  f in an so w e  am ery k ań sk ie  in te re su jące  s ię  te rn  

zag ad n ien iem  zag w aran tu ją u lo k o w an ie o d n o śn y ch  

o b lig acy j n a  ry n k u  f in an so w y m  am ery k ań sk im  i eu ­

ro p e jsk im .

W łaśc ic ie l m ły n a za ło ży ł sk a rg ę  n a  tę  d ecy zję  

w ład z ad m in is tracy jn y ch , d o w o d ząc , że p ró b y  zo ­

s ta ły  p rzez  p o lic jan ta  m y ln ie  p o b ran e .

W o b ec teg o w y d e leg o w an o z W arszaw y d o  

C iech an o w a d y rek to ra p ań s tw o w eg o zak ład u  b a ­

d an ia  a rty k u łó w  ży w n o śc i in ź . L an g ro d a , ce lem  zb a  

d an ia o p iecze to w an e i m ąk i n a m ie iscu .

Jeże li o k aże  s ię , że  m ąk a  je s t rzeczy w iśc ie  n ie ­

w łaśc iw ie p rzem ie lo n a , b ęd zie o n a sk o n fisk o w an a , 

a  w łaśc ic ie l m ły n a su ro w o  u k a ran y  b ezw zg lęd n y m  

a re sz tem .

i d o k o n a ł n ad  zam k iem  h o n o ro w eg o  lo tu  o k rężn e ­

g o . B . cesa rz  w raz  z  ca łą  ro d z in ą  w y szed ł n a  d z ie ­

d z in iec , b y  p rzy jrzeć  s ię  n o w em u  s te ro w co w i i m ia ł  

se rd eczn ie  p o zd ro w ić  zn a jd u jący ch  s ię  w  n im  g o śc i.

„V o rw arts “ n o tu je  ró w n o cześn ie z o b u rzen iem  

że  b a lo n  z rzu c ił n ad  B erlin em  w o rek  p o cz to w y , o -  

zd o b io n y  w stęg am i o d aw n y ch  b a rw ack -m o n a rch i- 

s ty czn y ch .



P R Z E G L Ą D F O U T Y K I
C o  b ęd zie w  n iedzie lę w e W ied n iu ? VUTSRQPONMLKJIHGFEDCBAR e p u b lik a  a u tr ja c -  

k a , s ą d z ą c z o p o w ia d a ń o s ó b ś w ie ż o s ta m tą d  p rz y b y ły c h ,  
p rz e d s ta w ia s o b ą w  d n ia c h  o s ta tn ic h w id o k  ja k ie g o ś d o m u  

o b łą k a n y c h
R z ą d  N iż s z e j A u s tr j i w y d a ł u rz ę d o w y  k o m u n ik a t , w  k tó ­

ry m  o ś w ia d c z a , ż e s o c ja lis ty c z n e m a n ife s ta c je w  d n iu 7 -g o  
p a ź d z ie rn ik a  z o s ta n ą  w z b ro n io n e , o  i le S c h u tz b u n d  i s o c ja l­
d e m o k ra c i n ie o d s tą p ią  o d  ż ą d a n ia  p o z o s ta w ie n ia  im  d o  d y ­
s p o z y c ji n a  te n  d z ie ń  c a łe j w e w n ę trz n e j c z ę ś c i W ie n e r -N e u -  
s ta d t ’u . N a d z ie ja , ż e d z ie ń  7 -m y  p a ź d z ie rn ik a u p ły n ie s p o ­
k o jn ie , s ła b n ie  c o ra z  b a rd z ie j ; s o c ja liś c i b o w ie m  o ś w ia d c z y li  
iż  w  ra z ie  z a k a z u  ro b o tn ic y  u d a d z ą  s ię d o  m ia s ta  w  n ie z o r -  
g a n iz o w a n y c h s z e re g a c h  i z a jm ą  w s z y s tk ie  u lic e  i p la c e  p u ­
b lic z n e . K o m u n iś c i ró w n ie ż z a p o w ie d z ie l i, ż e b e z w z g lę d u  
n a  ja k ie k o lw ie k  z a k a z y , w y s tą p ią z m a n ife s ta c ja m i.

P a r tja L u d o w a z e s w e j s tro n y p o s ta n o w iła u d a ć s ię  
g ro m a d n ie  w  n ie d z ie lę d o  W ie n e r N e u s ta d t z e s z ta n d a ra m i,  
b y w  te n s p o s ó b w y ra z ić s w ą s y m p a tję c z ło n k o m  H e im -  

w e h re n ’u .
S c h u tz b u n d  i s o c ja l-d e m o k ra ty c z n a  p a rt ja , ja k b y  c h c ą c  

s p o tę g o w a ć c h a o s , o g ło s il i m a n ife s t, z a p o w ia d a ją c y m a s o w e  
z e b ra n ie  p u b lic z n e n a  te n ż e d z ie ń  w  L o e b e n . O b a w ia ją s ię  
w  W ie d n iu , b y  s k o n c e n tro w a n ie ta k  z n a c z n y c h  k o n ty n g e n ­
tó w  S c h u tz b u n d u w  p rz e m y s ło w y m  o k rę g u W y ż s z e j S ty rj i  
(o d  1 5  d o  1 8  ty s . m a  ic h  s ię  z e b ra ć  w  L o e b e n ) n ie  w y w o ła ło  
z b ro jn y c h  k o n f lik tó w  p o m ię d z y  s o c ja l is ta m i i c z ło n k a m i H e im  
w e h re n u , u d a ją c y m i s ię d o W ie n e r-N e u s ta d t, lu b s ta m tą d  

p o w ra c a ją c y m i.  , ,
S m eton a ju ż w id zi b ezow ocn ość an typ o lsk iej p olityk i. 

P re z y d e n t L itw y  S m e to n a  z w o ła ł n a d z w y c z a jn e p o s ie d z e n ie  
R a d y  M in is tró w , n a  k tó re m  o m a w ia n a  b y ła  o b e c n a  s y tu a c ja  

p o lity c z n a  L itw y .
P re z y d e n t S m e to n a o ś w ia d c z y ł, ż e d o ty c h c z a s o w a  p o ­

l ity k a  L itw y  w  s to s u n k u  d o  P o ls k i o d b ija  s ię  w  s p o s ó b  u je m ­
n y  n a s to s u n k a c h g o s p o d a rc z y c h  k ra ju , z a ś p a ń s tw a z a c h o ­
d n ie z w y ją tk ie m  N ie m ie c  i c z ę ś c io w o  W ło c h , n ie l ic z ą s ię  

a b s o lu tn ie z p o lity k ą  L itw y .
N a s tę p n ie z w ró c ił p re z y d e n t S m e to n a u w a g ę , z e s p o ­

łe c z e ń s tw o l ite w s k ie a p rz e w a ż n ie s fe ry  k u p ie c k ie , ro z a g i-  
to w a n e p rz e z o p o z y c ję , w ro g o  o d n o s z ą  s ię d o o b e c n e g o  u -  
s tro ju . W o js k o , a c z k o lw ie k  t rz y m a n e  je s t w  k a rb a c h  d y s c y ­
p lin y , n ie je s t je d n a k  ta k  ś le p o  p o s łu s z n e , o  c z e m  ś w ia d c z ą  
w y m o w n ie o s ta tn ie w y p a d k i u ja w n ie n ia ta jn y c h z w ią z k ó w .

W a ld e m a ra s  w  o d p o w ie d z i k a te g o ry c z n ie  s p rz e c iw ił s ię  
w s z e lk im  z m ia n o m  o b e c n e j p o lity k i L itw y  i o ś w ia d c z y ł, ż e  

m o ż e  p o d a ć  s ię d o  d y m is ji .
W c z o ra j W a ld e m a ra s z ło ż y ł w iz y tę  p o s ło m  n ie m ie c k ie ­

m u  i s o w ie c k ie m u , z k tó ry m i o d b y ł p ra w ie  p ó łto ra g o d z in n ą  

p o u fn ą k o n fe re n c ję .
U s tą p ie n ie W a ld e m a ra s a  z e s ta n o w is k a  p re m je ra i m i­

n is tra s p ra w  z a g ra n ic z n y c h s p o d z ie w a n e  je s t w  d n ia c h  n a j­

b liż sz y c h .
H iszp ań sk i k ró l b aw ił w  p ow rotn ej p od róży w  P aryżu , 

g d z ie  w y d a ł w  h is z p a ń s k ie j a m b a s a d z ie k ró tk o  p rz e d  s w o im  
o d ja z d e m  d o o jc z y z n y  d la z a u fa n e g o k o ła w y b ra n y c h  w ie l­
k ie ś n ia d a n ie . W  n ie m  u c z e s tn ic z y li p re z y d e n t M in is tró w  
P o in c a re , m in is te r s p ra w  z a g ra n ic z n y c h  B ria n d , d a le j m in i­
s tro w ie B a rth o u , L o u c h e u r , g e n e ra ln y  s e k re ta rz  w  u rz ę d z ie  
d la s p ra w  z a g ra n ic z n y c h  F ilip  B e r th e lo t i k ilk u  f ra n c u s k ic h  
g e n e ra łó w . P rz y  o d je ź d z ie  p o ż e g n a li k ró la  n a  d w o rc u  p rz e d ­
s ta w ic ie le  rz ą d u  f ra n c u s k ie g o . G a z e ty  f ra n c u s k ie  p o ś w ię c iły  
d łu ż s z e a r ty k u ły  8 7 - le tn ie j ro c z n ic y  u ro d z in  s ły n n e g o  p o li ty ­
k a  f ra n c u s k ie g o  C le m e n c e a u , k tó ry  p o m im o  ju ż  w te d y  p o d e ­
s z łe g o  w ie k u s p ra w o w a ł p o d c z a s w o jn y ś w ia to w e j ż e la z n ą  
rę k ą rz ą d y  w  F ra n c ji . S ę d z iw y „ ty g ry s " o b c h o d z ił s w o ją  
ro c z n ic ę  w  d o s k o n a łe m  z d ro w iu  n a  s w e j p o s ia d ło ś c i w ie js k ie j  

w  W a n d e i.

G reck i p rezyd en t m in istrów  V en izelos od b y ł w  P aryżu  
d łu ź c z ą  n a ra d ę  z  ju g o s ło w ia ń s k im  m in is tre m  s p ra w  z a g ra n ic z ­
n y c h M a rin k o w ic z e m i w y je ż d ż a w p o n ie d z ia łe k d o  
L o n d y n u , g d z ie  o m ó w i z  lo rd e m  C u s h e n d u n e m  z a m ia ry  g re c ­
k ie j p o lity k i z a g ra n ic z n e j . Z  L o n d y n u  u d a  s ię  d o  B ia ło g ro d u . 
T a m te js z a  p ra s a  to c z y  z n ó w  z a w z ię tą  w o jn ę  z  w ło s k ie m i g a ­
z e ta m i o  rz e k o m y  u c is k  s ło w ia ń s k ic h  m n ie js z o ś c i w  T rie ś c ie .

Z R osji d on oszą , że T rock i w raz z ca łą rod zin ą ciężk o  
zach orow ał n a  m alarję . Z  p o w o d u  o p u c h n ię c ia  rą k  i n ó g  o ra z  
o g ó ln e g o  o s ła b ie n ia je s t z u p e łn ie  n ie z d o ln y  d o  p ra c y . R z ą d  
s o w ie c k i o d m a w ia  m u  o p ie k i le k a rs k ie j i w s z e lk ic h  ś ro d k ó w  
m e d y c z n y c h . P ro ś b a  T ro c k ie g o  o  p rz e n ie s ie n ie  d o  z d ro w s z e j 
o k o lic y  z o s ta ła o d rz u c o n a . T a k ż e  R a d e k  z a n ie m ó g ł p o w a ż ­
n ie n a w y g n a n iu . T a k w y n a g ra d z a ją S o w ie ty  s w o ic h p ra ­
c o w n ik ó w ! W  p iś m ie w ę g ie rs k ie m  „ N e m z e ti U js a g  ‘ z a m ie ­
ś c i ł ro s y js k i k s ią ż ę G a lic y n  a rty k u ł, w  k tó ry m  d o w o d z i, ż e  
b y ły  c a r M ik o ła j ź y je , i ż e je m u , ja k  i in n y m  c z ło n k o m  ro ­
d z in y  u d a ło  s ię  k ry ty c z n e j n o c y  u c ie c . P o  ty lu  la ta c h  b rz m i  
to  z u p e łn ie n ie w ia ro g o d n ie .

U K R A IŃ C Y  A  N A D C H O D Z Ą C A S E SJA  

P A R L A M E N T A R N A .

L w ó w , 5 . 1 0 . „ D iło " in fo rm u je , ż e w  o s ta tn ic h  d n ia c h  
w rz e ś n ia rb . o d b y ło  s ię w e L w o w ie  p o s ie d z e n ie u k ra iń s k ie j 
re p re z e n ta c ji p a rla m e n ta rn e j , n a  k tó re m  o m a w ia n o  c a ły  s z e ­
re g  b ie ż ą c y c h  s p ra w  p o lity c z n y c h  i p rz y g o to w a n o  p e łn ą  k a m -  
p a n ję n a z b liż a ją c y  s ię s e z o n p a rla m e n ta rn y . P o s ta n o w io ­
n o o d b y ć ^ n a jb liż s z y m  c z a s ie n a ra z ie 3 k o m is je k lu b ó w  
p a r la m e n ta rn y c h p o s e ls k ie g o i s e n a to rs k ie g o , a m ia n o w ic ie  
p ra w n o -a d m in is tra c y jn ą  o ś w ia to w ą  i g o s p o d a rc z ą .

T R A G IC Z N Y  W Y P A D E K  N A  G R A N IC Y  P O L S K O -G D A Ń S K .

N a g ra n ic y  p o ls k o -g d a ń s k ie j z d a rz y ł s ię t ra g ic z n y  w y ­
p a d e k . W ła ś c ic ie l z a ja z d u  W o h l fa r ta  k u p ił w  G d a ń s k u  k o ­
n ia  i p rz e je c h a ł n a  n im  w  p e łn y m  g a lo p ie g ra n ic ę . U rz ę d n ik
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Gawędy
Morcinn Knpnsty.

N ie c h  b ę d z ie p o c h w a lo n y  J e z u s  C h ry s tu s !

P o  d łu g im  c z a s ie o d z y w o  s ię z n o w u  k to ś d o  W o s C z y ­
te ln ic y . S to ry  M a te u s z g d z ie ś s ię z a w ie ru s z y ł —  i n im a g o . 
C z a s a m i b y n d z ie c ie s ię t ro c h u g n ie w a li n a g a w y n d z ia rz a ,  
a le i w  ż y c iu  t r z e b o  s t ię  t ro c h e g n iw a ć !

D z iw n ie s ię p le c ie n a ty m  b o ż y m  ś w ie c ie ! J o , s o b ie  
ta k a w e j z w y k ły K a p u s ta , M o rc in  z e c h rz tu ś w . n a z w a n y , 
d o s tą p iłe m  w ie lk ie g o  z a s z c z y tu , a  to  ta k ie g o  —  c o  to  n ie  k u -  
ź d y  m o ż e  —  b o  p is a n ia  w  n a sz y m  k o c h a n y m  „ G ło s ie "  m o ic h  
s p o s trz e ż e ń  i m y ś li . P is a ć  —  ła d n ie  to  m ó w ić  p is a ć ! Ł a tw ie j  
je s t „ s p u c n ą ć "  fu n t s u c h e j i ły k n ą ć  k w o rtę  w o d y , a n iż e li n a ­
p is a ć g a w y n d ę , lu b  c o ś in n e g o  z m o ra łu .

Z  m o ra łó w  n a s z y m  lu d z is k o m  w ie le p o trz e b a . Z a p y ta ­
c ie  s ię  a  to  c z e m u ? k o m u  i ja k ?  O j! S z a n o w n i C z y te ln ic y  —  
ja k e m  s ta ry , ta k ic h  rz e c z y  n ie  w id z io łe m  i n ie s ły s z o le m  je ­
s z c z e . M o ż e  p o w ie c ie , s ta ry , n ie  w ie , ż e  ś w ia t id z ie  z  p o s tę ­
p e m  c z a s u  a  ra c z e j lu d z ie  c o ra z  h a rd z i c y w iliz u ją , to  je s t m ą - . 
d rz e ją . A b y  m n ie  s ta ry g o  P a n  B ó g  ło d  ta k ie j m ą d ro ś c i z a c h o - ।  
w o ł. L u d z is k a d z is io j w  n ic in n e g o  n ie w ie rz ą , ja k  „ h u la j

O lb rzym i p roces p olityczn y w  L en in grad zie  
O  k on trrew olu cje jest 32  osk arżon ych .

M o s k w a , 4 . 1 0 . W  L e n in g ra d z ie  ro z p o c z ą ł s ię  
p ro c e s  3 2  o s k a rż o n y c h  o  a k c ję  k o n tr re w o lu c y jn ą i 
o  d z ia ła ln o ś ć , z m ie rz a ją c ą  d o  o b a le n ia  o b e c n e g o  s y -

O d ezw a
D o w szystk ich b yłych w ięźn iów  p olityczn ych . —  Id eow . zp . b ył. zab . p ru sk .-n iem ., k tórzy w ięzien i b yli, cierp ieli i cierp ią  

jeszcze za św iętą sp raw ę p olsk ą .

N a re s z c ie n a d c h o d z i d z ie ń  h is to ry c z n y  —  p a m ią tk o w y  
1 9 1 8  - 1 9 2 8  r . „ D z ie s ię c io le c ie  P o ls k i O d ro d z o n e j"  —  o ra z  w y ­
s w o b o d z e n ie  s ię  z  p o d  n ie w o li w ię z ie n n e j, w  k tó ry m  to  d n iu  
w  l is to p a d z ie  i g ru d n iu  m a m y  z a d o k u m e n to w a ć  p rz e d  c a ły m  
ś w ia te m , ż e z iśc i ły s ię p rz e p o w ie d n ie S k a rg i i in n y c h d la  

h is to r ji P o ls k i .

P o  c a ły m  w ie k u  p rz e ś la d o w a ń  i n ie w o li, p o  d łu g ic h  la ­
ta c h  w y la n iu  m o rz a  łe z i k rw i o f ia rn e j, p o  p rz e ż y w a n iu to r ­
tu r d u c h o w y c h  w  w ię z ie n ia c h  u  z a b o rc ó w , n a ró d  p o ls k i z b u ­
d z ił s ię  d o  n o w e g o  ż y c ia  i b u d o w a n ia  W o ln e g o  N ie p o d le g łe ­
g o  P a ń s tw a  P o ls k ie g o .

Z e b ra n i b y li W ię ź n io w ie  p o lity c z n i id e o w . z b . z a b . p r  -  
W ie lk o p o ls k i i P o m o rz a , k tó rz y  c ie rp ie l i z a s p ra w y  p o lsk ie  
w  m u ra c h  w ię z ie n n y c h  p r . n ie m . n a  W a ln e m  Z e b ra n iu  w  d n .  
2 3 . 9 . 1 9 2 8  r u c h w a la ją  w y d a ć  n in ie js z ą o d e z w ę z te rn  a p e ­
le m , ż e z a w s z e s ta w a ć b ę d z ie m y  z w a r te m i s z e re g a m i w  o -  
b ro n ie n a s z y c h b ra c i i s ió s tr , k tó ry c h d rę c z y ł i d rę c z y  —  
m ę c z y  w  m u ra c h  w ię z ie n n y c h  p ru s k o -n ie m ie c k ic h  i ro s y js k o -  
s o w ie c k ic h  z a  s p ra w y  p o ls k ie  n a s z  o d w ie c z n y  w ró g .

N a sz e  h a s ło  je s t z a  „ W ia rę  —  O jc z y z n ę  i H o n o r , o ra z  
w  o b ro n ie n a s z y c h  w ię z io n y c h  b ra c i i s ió s tr .

N a s z c e l i z a d a n ie  je s t w s p ie ra n ie s ię w z a je m n e , a lb o ­
w ie m  s ta ra m y s ię o p o p ra w ę ż y c ia i lo s u  n a s z y c h  b . W ię ­
ź n ió w  p o lity c z n . id e o w . z p . b . z a b . p r . i ty c h , k tó rz y  je s z c z e  
w  m u ra c h  w ię z ie n n y c h , ró w n ie ż p ro w a d z ić s z e ro k ą o p ie k ę  
n a d  n ie m i i ic h  ro d z in a m i.

W o b e c  te g o , w z y w a m y  w s z y s tk ic h  b y ły c h  W ię ź n ió w p o -  
l i ty c z n y c h  id e o w . z b . z a b . p r . z c a łe g o  te re n u  Z ie m  Z a c h o ­
d n ic h  i ic h  ro d z in , a ż e b y  s ię  z g ła s z a li o ra z  z a re je s tro w a li d o  
n a s z e g o  Z w ią z k u , d o  k tó re g o  m a ją  l i ty lk o  p ra w o  s ię z g ło ­
s ić c i w s z y s c y , k tó rz y  c ie rp ie l i z a  s p ra w y  p o ls k ie , z c z a s ó w  
p rz e d w o je n n y c h , w  c z a s ie w o jn y  ś w ia to w e j o ra z p o w o jn ie  

ś w ia to w e j.

B iu ro c e n tra ln e Z w ią z k u z n a jd u je s ię w P o z n a n iu  

p rz y  u lic y  Ł ą k o w e j n r . 7 a  I . p . p . u  p , K u b ia c z y k a , d o k ą d  w i­
n ie n  k a ż d y  b y ły  W ię z ie ń  s ię z g ła s z a ć , z n a d e s ła n ie m  s w e g o  
ż y c io ry s u  w  s k ró c e n iu  i o d p is u w ie rz y te ln io n y  z d o k u m e n tu .

W a ln e  Z e b ra n ie  b . W ię ź n ió w  p o lit . Id e o w . w  d n iu  d z i-  
s ie js z e m  u c h w a li ło :

1 . m ia n o w a ć  b o h a te ra  p . J ó z e fa P iłs u d s k ie g o  ja k o  b y ł  
W ię ź n ia  p o lit id e o w . n a  c z ło n k a  h o n o ro w e g o  te g o ż Z w ią z k u , 
ja k o  p ie rw s z e g o  M a rs z a łk a  R z e c z y p . P o ls k ie j ,

2 . ró w n ie ż  u c h w a lo n o  w y d a ć  „ Z ło tą  K s ię g ę "  i P a m ię tn i­
k i o ra z o b c h o d z ić u ro c z y s to ś ć „ D z ie s ię c io le c ia O d ro d z e n ia  
P o ls k i" —  p o n a d to o w y p u s z c z e n ie n a s z e g o M a rs z a łk a p .  
J ó z e fa P iłs u d s k ie g o  z w ię z ie n ia M a g d e b u rg s k ie g o . ja k o ró ­
w n ie ż  o b c h o d z ić  s ię  b ę d z ie  w y z w o le n ie  s ię  z  m u ró w  w ię z ie n ­
n y c h  p ru s k o  - n ie m . n a s z y c h  w s z y s tk ic h c z ło n k ó w .

3 . W a ln e Z e b ra n ie  u p ra sz a  w s z e lk ą  p ra s ę R z e c z y p . ja k  
ró w n ie ż w s z e lk ą p ra s ę z a g ra n ic z n ą d o u m ie s z c z e n ia n in ie j­
s z e j o d e z w y  n ie  w y łą c z a ją c  p ra s ę  p o ls k ą  w  A m e ry c e .

P o z n a ń , d n ia  2 3  w rz e ś n ia 1 9 2 8  ro k u .

u c  h w a lo n o  i z a tw ie rd z o n o  p rz e z  W a ln e Z e b ra n ie ;
J . K u b ic z y k , p re z e s ; T , S z c z e rk o w s k i, s e k re ta rz ; Z M ik ic k i ,  
s k a rb n ik ; B r. H o ffm a n n , z a s t . p re z e s a  z  P o m o rz a ; J . J u rk ie ­
w ic z  i M ic h a ło w s k i z  P o m o rz a , Z a k rz e w s k i, K o w a lc z y k M a ć -  
k o w ia k o w a , S n o p e k , P o p ło n y k , C z e c h o w s k i, i w ie lu  in n y c h .

P rz y te m  u c h w a lo n o  te le g ra m  t r e ś c i:

„ Z e b ra n i b . W ię ź n io w ie  p o li t . ie o w . b . z a b , p r . n a  W a l­
n e m  Z e b ra n iu w  d n iu 2 3 . 9 . 2 8 r . w  lo k a lu  p . J a ro c k ie g o  
u c h w a li ło :  

c e n y , k tó ry  z n a ł W o h lfa r ta , u d a ł s ię d o  je g o  z a ja z d u  i z a ­
ż ą d a ł o k a z a n ia p a s z p o r tu . W o h lfa r t, k tó ry b y ł w  s ta n ie  
n ie trz e ź w y m  s ta w ił c e ln ik o w i o p ó r , w  n a s tę p s tw ie  c z e g o  te n  
o s ta tn i z ro b ił u ż y te k  z  b ro n i p a ln e j i z ra n ił W o h lfa r ta  c ię ż k o  
w  s z y ję . N a d ru g i d z ie ń  W o h lfa r t z m a r ł w s k u te k  o d n ie s io ­
n e j ra n y .

S T R A JK  W Ł O S K I W  W A R S Z A W IE .
N a s ta c ji W a rs z a w a  - P ra g a  w  w y d z ia le d ro g o w y m  w y ­

b u c h ł s tra jk  w ło s k i .
P o w o d e m  s tra jk u  —  w y d a le n ie  5 0  p ra c o w n ik ó w  w  d n iu  

1 . b m . D ru g a  p a rt ja  l ic z ą c a  9 0  o s ó b  m a  b y ć  w y d a lo n a  1 5 -g o  
b m . S tra jk u ją c y  ż ą d a ją p rz y ję c ia z p o w ro te m  w y d a lo n y c h  
ro b o tn ik ó w .

S A M O L O T B O L S Z E W IC K I N A D  T E R Y T O R JU M  P O L S K I.
P rz e d  k ilk u d n ia m i a e ro p la n b o ls z e w ic k i d o k o n a ł z u ­

c h w a łe g o ra id u  n a d  te ry to r ju m  p o ls k ie m .
P ła to w d e c  b o ls z e w ic k i u k a z a w s z y  s ię n a d  m ia s te c z k ie m  

Ł u ż k i, p o s z y b o w a ł w k ie ru n k u G łę b o k ie g o B u o re z w e c z a , 
P lis y , S o ro k , J a n o w s z c z y z n y  i D o łg in o w a .

W Y R O K W  P R O C E S IE D R A B O L E S Ł A W A D R O B N IK A .
P rz e d  s ą d e m  o k rę g o w y  w  B y d g o s z c z y to c z y ła s ię ro z ­

p ra w a  p rz e c iw k o  p rz y w ó d c y  n ie z a le ż n y c h  s o c ja l is tó w  d r . B o ­
le s ła w o w i D ro b n e ro w i z  K ra k o w a , o s k a rż o n e m u  o  w y s tą p ie ­
n ia  a n ty p a ń s tw o w e  i w y w ro to w e , ja k ic h  s ię  d o p u ś c ił n a  w ie ­
c u  p rz e d w y b o rc z y m  w  B y d g o sz c z y  w  s ty c z n iu  b r . S ą d  p o  

d u s z o !" H a s łe m  w ię k s z e j c z ę ś c i lu d z i to  „ a b y  ż y ć " . Ś w ię ta  
to  ra c jo ! O  m o ra ln o śc i , g d z ie ś ty ? G d z ie u c z c iw o ś ć ? N ie  
m a u  ta k ie g o  ś w ia to w e g o  c z ło w ie k a te g o , c o m o g ło b y  s p o ­
w o d o w a ć g o d o  w y s z y c h  id e a łó w , d o  le p s z y c h  rz e c z y . N ie  
p o m y ś li n a d  z b a w ie n ie m  s w o je j g rz e s z n e j d u s z y , le c z p rz e c i ­
w n ie , b rn ie  d a le j w  te rn , w  c o  ju ż  w e j ra z  p o p a d ł. A  z te g o  
b a g n a t ru d n o  s ię je s t w y d o s ta ć . N ie m a ją c p ie n ią d z y ta k i  
„ ś w ia to w y  c z ło w ie k " n a  z a s p o k o je n ie s w o ic h  ż ą d z , k ra d n ie ,  
a n a w e t z a b ija . O b y ty lk o  ta c y  w y k o le je ń c y , ja k  ło n i n ie  
n a z w a li g o  z a c o fa ń c e m . T a k ie  to  rz e c z y  d z ie ją  s ię  w  te m  n o -  
w o z c e s n e m  ż y c iu . M u s im y o d c z e k a ć c z a s u , w  k tó ry m  s ię  
c z a s y  z m ie n ią , g d y ż  B ó g  n ie  je s t ry c h liw y , a le  s p ra w ie d liw y .

N u m , ja k o  lu d z io m  s ta rs z y m , z n a ją c y m  ju ż  d ro g ę  ż y c ia ,  
n ie w o ln o p a trz e ć i d z iw ić s ię z ty c h n ie m o ra ln o ś c i , le c z  
p rz e c iw n ie , w p a ja jm y  w  d u s z ę  n a s z e g o  d z ie c k a  to , c o  d o b re ,  
to , c o  p ię k n e ! W  te n  s p o s ó b  m o ż e m y  z a p o b ie d z  ro z s z e rz a ­
n iu  s ię  n ie p ra w o ś c i. J e ś li n a s z e z a d a n ia  c o  d o  d o b re g o  w y ­
c h o w a n ia s p e łn im y , to  b ę d z ie m y  m o g li p a trz e ć s p o k o jn ie w  
p rz y s z ło ś ć  n a s z e j u k o c h a n e j O jc z y z n y . T o  m u s im y  p a m ię ta ć !

N ie  p o z w o lić  d z ie c io m , b y  u c z y n s z c z a ły  n a  f ilm y  i in n e  
w id o w is k a , k tó re  w  w y s o k im  s to p n iu ,  d e m o ra liz u ją  m ło d z ie ż . 
N ie  je s t ju ż  n o w o ś c ią , ż e n a  z a p a s a c h  m o c u ją c y c h  ja k iś ta m  
d z ik u s ó w , je s t w ię c e j lu d z i ja k  w  k o ś c ie le c z y  o d c z y c ie  u c z ­
c iw y m .

W s z y ć k o  to  ra c y ja , w ie rz c ie  m i! M u s z ę  p o p rz e s ta ć  p i­
s a ć , b o  b y  re d a k to r  s ię  ro z g n iw o ł, ż e  d u ż o  n is z e .

s te m u . W e d łu g  o k re ś le ń  p ra s y  s o w ie c k ie j s ą to  
„ p o li ty c z n i b a n d y c i” . W ię k s z o ś c i o s k a rż o n y c h  g ro ­

z i k a ra  ś m ie rc i .

„ Z ło ż y ć h o łd  i c z e ś ć p . M a rs z a łk o w i, o ra z m ia n o w a ć  
G o c z ło n k ie m  h o n o ro w y m  te g o ż Z w ią z k u  ja k o  b y ł. W ię ź n ia  
p o li t , id e o w  z  p ro ś b ą  o  ła s k a w e  p rz y ję c ie ."

(p o d p is ó w  1 7  ja k  w  o d e z w ie ) .
T e le g ra m  te n  z o s ta ł w y s ła n y  w  n ie d z ie lę , d n ia  2 3 . 9 . 2 8  

Z a  Z a rz ą d : J . K u b ia c z y k , p re z e s  —  S z c z e rk o w s k i, s e k re ta rz .

P R O T O K Ó Ł
z W aln ego Z eb ran ia człon k ów  i d elegatów  „P . Z w iązk u  

b ył. W ięźn iów  P olit. Id eow . zp . b ył. zab . p ru sk . n iem . Z iem  
Z achod n ich R z. P . z sied zib ą w  P ozn an iu , od b ytego d n ia 23  
w rześn ia 1928 r . w lok a lu p . Jarock iego u l. M asz  ta tarsk iej 

8a . w  P ozn an iu .
P . p re z e s b . K o m it. P . Z w , b . W ię ź n ió w  p o li t Id e o w .  

z p . b . z a b . p r .-n ie m . J ó z e f K u b ia c z y k , z a g a ił W a ln e  z e b ra n ie  
d e le g a tó w  i c z ło n k ó w  z W ie lk o p o ls k i i z P o m o rz a o g o d z . 
1 2 - te j p o  p o ł. h a s łe m  „ Z a  w ia rę  i O jc z y z n ę " . Z  g o rą c e m  p rz e ­
m ó w ie n ie m  p o w ita ł d e le g a tó w  z P o m o rz a o ra z p rz e d s ta w ? -  
c ie la  re f . h is t , i g o ś c i z  P o z n a n ia , p o c z e m  o d c z y ta ł p o rz ą d e k  
o b ra d , k tó ry  z o s ta ł b e z  s p rz e c iw u  p rz y ję ty  p rz e z W a ln e  Z e ­
b ra n ie .

P o  z a tw ie rd z e n iu  p o rz ą d k u  o b ra d  p rz e z W a ln e Z e b ra ­
n ie , o ra z w y b o rz e p re z e s a p . J . K u b ia c z y k a i s e k re ta rz a  p .  
S z c z e rk o w s k ie g o  W a ln e g o  Z e b ra n ia , ja k o  p re z y d ju m , p rz y ­
s tą p io n o  d o  s tw ie rd z e n ia  o b e c n y c h  d e le g a tó w  i td . , ja k o  n a ­
s tę p u ją c y c h : z g ło s z o n y c h  je s t n a  c z ło n k ó w  o k o ło  7 0 -c iu  b y ł, 
w ię ź n ió w  p o lit . id e o w . z b . z a b . p r . n ie m .

M ię d z y  in n e m i b y li o b e c n i z P o m o rz a —  z Ś w ie c ia —  
p re z e s p . H o ffm a n n , s e k r . M ic h a ło w s k i, s k a rb . J u rk ie w ic z ,  
ja k o O d d z ia ł Z w ią z k o w y , p o z a te m , z g ło s z o n o z a k c e s e m  
p rz e z p p . d e le g a tó w  z Ś w ie c ia , iż B y d g o s z c z ta k ż e  p rz y s tę ­
p u je , n a to m ia s t l is to w n ie  d o  W a ln e g o  Z e b ra n ia  z g ło s i li s w ó j 
a k c e s  p rz y s tą p ie n ia  i z g o d n o ś ć  u c h w a ł W a ln e g o  Z e b ra n ia  n a ­
s tę p u ją c y : n a  p o w . J a ro c in  p . B ie r ła , n a  p o w . N o w e g o  M ia ­
s ta  n . W a rtą  p . M a n g a lsk i , n a  p o w . C h o d z ie s k i p . M . K m ie -  
c ia k , z  N o g a tu  p . W . P a w la c z y k  (P o m o rz e ) z g ło s i ł k ilk u d z ie ­
s ię c iu  k o l. , p . re d a k to ra i w y d a w c ę „ G ło s u  W ą b rz e s k ie g o "  
W ą b rz e ź n o z n a d e s ła n ie m  o p is u s w e g o w ię z ie n n ic tw a z a  
s p ra w y  p o ls k ie , o ra z  in n y c h  z g ło s z e n ie .

W o b e c  te g o  u c h w a lo n o  i p o w ie rz o n o  p p . H o ffm a n n o w i  
z  Ś w ie c ia  w ra z  z  je g o  Z a rz ą d e m , o ra z  p p . C h le b e c k i z  Ż m u ­
d z iń s k ie m u  z  B y d g o s z c z y , o ra z  p . w y d a w c y  „ G ło s u  W ą b rz e ­
s k ie g o " p . S z c z u c e d a ls z e o rg a n iz o w a n ie n a c a ły m  te re n ie  
P o m o rz a  i W . m ia s ta G d a ń s k a  P . Z w . b . W ię ź n ió w  p . I . b  
z a b . p r . n ie m . i z e b ra n ie  w s z e lk ie g o  m a te r ja łu  i ż y c io ry s ó w  
o ra z o p is ó w  o w ię z ie n n ic tw ie i z e b ra n ie s k ła d e k w  m y ś l  
s ta tu tu , z n a d e s ła n ie m  d o c e n tra li w  P o z n a n iu .

N a s tę p n ie  p rz y s tą p io n o  d o  p rz e c z y ta n ia  p ro to k ó łu  z o -  
s ta tn ie g o z e b ra n ia k o n s ty tu c y jn e g o z d n ia 2 9 . 8 . 2 8 . o d b y ­
te g o  w  lo k a lu  p . G ro to w s k ie g o  D . W ild a  7 1 , k tó ry  z o s ta ł b e z  
s p rz e c iw u  z a tw ie rd z o n y  je d n o g ło ś n ie .

P rz e c z y ta n e k o m u n ik a ty  p p . k o le g ó w : S z c z u k i, B ie r lv , 
i in n y c h  —  o k a z a ły  w ie lk ie z a in te re s o w a n ie .

P re z e s p . J , K u b ia c z y k  z a re fe ro w a ł o c e lu i z a d a n iu  
Z w ią z k u , n a d  k tó ry m  to  re fe ra te m  w y w ią z a ła  s ię  rz e c z o w a i 
o ż y w io n a d y s k u s ja . Z e b ra n i u z n a li k o n ie c z n o ś ć p o w o ła n ia  
d o  ż y c ia ta k ie j o rg a n iz a c ji , k tó ra b y  b ro n iła i z a o p ie k o w a ła  
s ię b y ł. W ię ź n ia m i p o li t . id e o w . z p . b . z a b . p r . n ie m . ic h  lo ­
s e m  i ro d z in a m i w  m y ś l re fe ta tu  i s ta tu tu .

N a s tę p n ie o d c z y ta ł p re z e s p . K u b ia c z y k o p ra c o w a n y  
s ta tu t d o W a ln e g o Z e b ra n ia d la P . Z w . b . W ię ź n ió w  P o lit  
Id e o w . z p . b y ł. z a b . p r . n ie m . Z ie m  Z a c h . R z . P . i Z e b ra n ie  
z a k o ń c z o n o .

d łu ż s z e j n a ra d z ie s k a z a ł d ra B o le s ła w a  D ro b n e ra  n a 2 la ta  
| tw ie rd z y  z  z a lic z e n ie m  a re s z tu  ś le d c z e g o .

* E K S P L O Z JA S K Ł A D Ó W  A M U N IC JI W  B U Ł G A R JI.

W  p o b liż u F ilip o p o la p rz y  A lta T e p e n a s tą p iła s i ln a  
e k s p lo z ja  s k ła d ó w  a m u n ic ji . S iła e k s p lo z ji b y ła  ta k  w ie lk ą , 
ż e  k a m ie n ie  w ie lk ic h  ro z m ia ró w  o d rz u c a n e  b y ły  w  p ro m ie n iu  
k ilk u s e t m e tró w .

B a rd z o  w ie lu  o s ó b  o d n io s ło ra n y . K ilk a o s ó b  z o s ta ło  
z a b ity c h . W e w s z y s tk ic h  n ie m a l d o m a c h  w  F ilip o p o lu  w y ­
p a d ły s z y b y .

T R A G IC Z N Y  P O Ł Ó W  R Y B .
C z te re j m ie s z k a ń c y  T o p ie lo w a  w  p o w . w ę g ro w s k im  w y ­

b ra li s ię  d o  p o b lis k ie j rz e k i , a b y  p o ta je m n ie  ło w ić  ry b v . W y -  
' p ra w a ta  z a k o ń c z y ła  s ię  je d n a k  n ie z w y k le t ra g ic z n ie . M ia ­

n o w ic ie  je d e n  z  ry b a k ó w  M ro c z e k  m ia ł p rz y  s o b ie  g ra n a t w o j­
s k o w y , p rz e z n a c z o n y d o z a g łu s z e n ia ry b w  rz e c e . K ie d y  
ło w c y  z n a le ź li s ię n a d  b rz e g ie m , M ro c z e k z a c z ą ł m a n ip u lo ­
w a ć  p rz y  g ra n a c ie  c h c ą c  g o  rz u c ić  w  rz e k ę .

G ra n a t n a g le e k s p lo d o w a ł, z a b ija ją c M ro c z k a n a  m ie j­
s c u . W  s tra s z l iw y  s p o s ó b  u rw a ł m u  b o w ie m  o b ie rę c e d o  
ło k c i i ro z e rw a ł b rz u c h . D ru g i ło w c a  L e s ie w ic z  z o s ta ł c ię ż ­
k o p o ra n io n y i le ż y w  s z p ita lu . O b a j n ie s z c z ę ś liw i z n a n i  
b y li w  o k o lic y  ja k o  z a w o d o w i k łu s o w n ic y .

P o z o s ta l i u c z e s tn ic y w y p ra w y n a n ie s w o je ry b y , z o ­
s ta li lż e j ra n n i .

A le .. . w e j.. . b y łb y m  z a p u m n ia ł, ż e ju ż d u ż o  l is tó w  d o s ta łe m  
o d  C z y te ln ik ó w  „ G ło s u " . J e d n i w  w  s w y c h  l is ta c h  p is z o m ,  
ż e te n  lu b  o w y  n a z w isk ie m  S k ib a  z ro b ił „ s k ib ę " . I b id n e g o  
jS k ib ę  z a  „ s k ib ę "  z a m k n ę li w  „ o k rą g la k u " . In n y  z n o w u ć  l is t  
z a w iro , ż e  s a m  w ó jt s p rz e d a ł N ie m c o m  d rz e w o , a  n a s i z io m ­
k o w ie  je  z  b o ru  z w o z ili . T u  m u s z ę  te m u  p a n u  w ó jto w i n a  łe b  
W ę b o r w o d y  w la ć , g d y ż n ie c h  s o b ie u p rz y to m n i, ż e je s t w  
P o ls c e . M ó j d o b ry  z n a ju m y  K u b a  n a p is o ł m i, ż e je g o  c ó rk a  
J a g u c h a , c z y  te ż  J a n in k a  n ie  m o ż e  k a p u s ty  s p ra ź y ć  n a  s łu n o !  
N ic c i n a to  b id o k u  n ie m o g ę p o ra d z ić  —  a le  c i m o g ę d a ć  
ta k u m  ra d ę ; k a ź s w o ji J a n in c e s p ra ż y ć k a p u s tę n a s ło d k o  
a z a ra z  b ę d z ie s z m io ł s łu n u m . J e d n a  p a n iu s ia z a p y tu je s ię  
m i p rz e z  l is t , c o  ło n a  m o  z ro b ić  „ p rz e z  s w o je g o  J o n tk a , k tó ry  
, z a s z p e ro w a n y "  je s t d o  k a w a le rz y s tó w . Ż e b y  to  je s z c z y k  d o  
p ie c h o ty , a le ć d o  k a w a le rz y s tó w  —  to  ta m  w s z y s c y  b ę d u m  
m y ś le li , ż e  J o n te k  je s t je s z c z e k a w a ly r , a  p s ie c ie  J o n te k  je s t  
z a ry n c z o u y  k a w a lir ." Ł o j! ło j! c o jo b id o c z k a p o c z o ę , —  
Ż o l m i, ż e  n im o g ę  c i n ic  p o ra d z ić , a le  i tw ó j J o n te k  p rz y d z ie  
o d  w o js k a , a  w te d y  s ię p o b ie rz e c ie .

M m n  tu  w ie lk o m  k u p ę  ta k ic h  l is tó w  a le  to  a a  d ru g i ra z .  
T y m c z a se m  ż y c z y łb y m  s o b ie , b y lu d z is k a s ie n ie g n ie w a li 
i s o b ie „ G ło s W ą b rz e s k i" z a p is a l i.

P o z d ro w ią w s z y ć k ic h .

M O R C IN  K A P U S T A



P Ł A C E  R O B O T N IK Ó W  R O L N Y C H ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 
w  w ojew ództw ie P om orsk iem . 

C ena ży ta za ctr. po jedynczy 17 ,56 zł.
O rdyn ar  ju sze:

R ęczn iacy  10 ,24  zł
S tróże, sko tarze, oprzętacze, w artow nicy  11 ,7 1  zł
F ornale , pracu jący sta le końm i 13 ,17  zł
W łodarze  14 ,63  zł
O w czarze  16 ,10  zł
R zem ieśln icy bez narzędzi 23 ,41  zł
R zem ieśln icy  z narzędziam i 26 ,3 4  zł

Z aciężn icy :
K ategorja la dziew częta i ch łopacy od 14— 15 lat w e­

d ług obopó lnej um ow y.
K ategorja Ib dziew częta! ch łopacy od 15— 16 la t 56 gr.
K ategorja H a dziew częta i ch łopacy od 16— 18 la t 

0 ,98 zło tych .
K ategorja Ilb dziew częta ponad 18 lat 1 ,19 zł.
K ategorja III ch łopacy  od 18— 21 lat 1 ,54 zł.
K ategorja IV ch łopacy ponad 21 la t, zdo ln i do w szel­

k ie j pracy i do kosy 2 ,38 zł.
C h ału p n icy .

C h ału p n icy  2 ,17 zł
D ziew częta i ch łopacy w olnego robo tn ika o trzym ują  

zap łatę w  go tów ce zacięźn ików odnośnej kategorii (o 7 gro ­
szy w ięcej).

D ojarze .
W ynagrodzen ie do jarza w ynosi w edług § 3 kon trak tu  

d la szw ajcarów :
1 , O d sztuk i krow y do jnej, w ołu roboczego, stadn ika  

rozp łodow ego 1 ,12 zł.
2 , O d sztuk i ja łow izny pow yżej 10 tygodn i, do do jścia  

do krow y do jnej lub w ołu roboczego , 70 gr.
3 , Z a w ychow anie zdrow ego cielaka do 10 tygodn i —  

70 groszy .
P łace k ob iet.

Jako w ynagrodzen ie pob ierać będzie żona pracow nika  
za przepracow aną godzinę 28 gr.

W iad om ości p otoczn e
Wąbrzeźno, dn ia 5 październ ika 1928 r.

—  D o n aszych  C zyteln ik ów  i P rzyjació ł. Jak ju ż zapo ­
w iedzieliśm y, rozpoczn iem y drukow ać gaw ędy M orcina K a­
pusty . P ierw szą gaw ędę zam ieszczam y w  dzisiejszym  num e­
rze , Jak już m ogli się S zan . C zyteln icy przekonać, sta le  
p ism o nasze u lepszam y. D la naszych prenum erato rów do ­
dam y n a gw iazk ę ład n y

K A L E N D A R Z K S IĄ Ż K O W Y .

C hcąc jednakże, by  p ism o nasze m im o sw ej poczy tności 
w  pow iecie , jeszcze bardzie j się rozpow szechn iło , po trzebu je ­
m y pom ocy S zanow nych C zyteln ików .

U dajem y się m ianow icie do S zan . C zyteln ików  z ape­
lem , by nadesłali nam adresy tych , k tó rzy jeszcze ..G łosu  
W ąbrzesk iego" n ie abonu ją  lub n ie znają, gdyż R edakcja pod  
w skazane adresy  będzie w ysy łać „G łos W ąbrzesk i" przez ca­
ły  m iesiąc listopad na okaz i to b ezp ła tn ie.

Jesteśm y  przekonan i, że S zanow ni C zyteln icy do próśb  
naszvch sie przychy lą za co sk ładam y serdeczne B óg zap łać .

R E D A K C JA

—  S vzój d o sw ego p o sw oje! Z w racam y uw agę na og łu ­
szen ie m istrzyn i dam sko - kraw ieck iej, p . R um ińsk iej k tó ra  
prow adzi zak ład  p lisow ania . W obec tego , że po lsk iego zak ła ­
du p lisow ania w W ąbrzeźn ie jeszcze n ie by ło w itam y p la­
ców kę z zadow olen iem .

—  C hw ilow e posady d la inw alidów w ojennych , w dów  
lub siero t. L egja Inw alidów  W . P . K om p. w  W ąbrzeźn ie ko ­
m uniku je nam , że m a k ilka posad . P osady te są do ob jęcia  
ty lko  na pew ien  czas. Z głoszen ia przy jm uje L egja Inw . W . P . 
K om p. w W ąbrzeźn ie , u l. P om orska 1 .

—  P ierw szy  m róz. W czoraj rano  szron  na dachach  obznaj 
m ił p ierw szy m róz. W  n iek tórych m iejscow ościach  w oda po ­
zostaw iona na dw orze zam arzła.

•—  N ajw ięk szy z przyn iesionych do R edakcji naszej zie­
m niaków , jest ziem niak w ażący 850 gram ów , nadesłany nam  
przez ogrodow ego  p . R utkow sk iego z W ałycza. W  tak ie j ob ­
fitości o lb rzym ich ziem niaków  n ie no tow ano jeszcze żadnego  
roku . D ał B óg, iż n ie potrzebu jem y narzekać, że ziem niak i 
się n ie obrodziły .

—  Z a zak łócen ie  spoko ju  odprow adzono do aresztu  S te­
fana G óreck iego z W ąbrzeźna. W  areszcie chcąc pew no po ­
kazać sw ą siłę rozw alił p iec . W  ten  sam  dzień odprow adzc- 
no do aresztu G aw rońsk iego A nastazego z O rzechów ka.

—  K radzież po lna. N a szkodę ks. prób. dr. Ł ęgow sk ie- 
go w  W ielkich R adow iskach doko nano kradzieży po lnej. —  
K radzież tę popełn iła P taszyńska, zam ieszkująca  w  W ielk ich  
R adow iskach .

—  Z a  u raz cielesn y  sp isano  w  ostatn ich  dn iach dw a pro ­
tokó ły po licy jne. Z a dziew ięć innych różnych przekroczeń , 
sp isano rów nież pro tokó ły . z

—  Jesień . W eszliśm y w okres jesien i kalendarzow ej 
i rzecz szczegó lna —  isto tn ie od k ilku dn i rozsnu ła się nad  
ziem ią szara poszarpana opona chm ur, przeciąga bezustann ie  
zim ny w iatr, strącając coraz obficie j znużone życiem liście . 
T roska o ju tro zaw isła na ob liczach pracow ników . B óg w ie  
jak iem i drogam i przekrad ł się z pó l sm utek do osiedli ludz­
k ich , jak się to sta ło , że coś nag le zerw ie nam  z duszy roze­
śm ianą, słoneczną radość. —  Ż ycie zw iązane ściśle z natu rą , 
tak jak  i ona lęka się m roźnych podm uchów  n ieub łaganej zi­
m y, k tó ra nam  zadaje ty le ... ty le k łopo tów  do je j przeżycia. 
A  ilu je j n ie przeżyje? A  ile jeszcze jesien i up łyn ie , n im  na ­
stan ie jesień beztrosk liw a???

—  N a co w oln o p olow ać w  p aźd ziern ik u ? W olno po lo ­
w ać na: ło sie, jelen ie, dan iele , (byk i), na  rogacze, borsuk i, g łu - 
szcze, cietrzew ie , bażan ty (kogu ty ), na jarząbk i, pardw y, 
kuropatw y , słonk i, bataljony , dzik ie kaczk i, łabędzie, gęsi, 
go łęb ie i kw iczo ły oraz na w szelk ie drapieżn ik i jak  na w ilk i, 
dzik i, w ydry, kuny  leśne, tchórze, gronosta je, łasice i kró lik i. 
W  drugiej po łow ie m iesiąca w  zim ne księżycow e noce stare  
byk i, jelen ie poczynają ryczeć. D zik i przechodzą do w ięk ­
szych lasów i leżą po leśnych bagniskach . L isy przenoszą  
się z le tn ich nor do zim ow ych jam i odpędzają od sieb ie  
w yrosłe lisięta. N a początku m iesiąca przypada osta tn i m iot 
zajączków  1 —  2 sztuki.

—  K w esta. N a teren ie naszego pow iatu odbędzie się  
przez m iesiąc październ ik kw esta urządzona na rzecz L egji 
Inw alidów  W . P . K om p. w  W ąbrzeźn ie.

—  G d yb y n ie ow oc, n ie b yłb y sp isan y p rotokó ł p olic. 
P . Jan R ybick i z W . R adow isk lub ił ow oce, a rzecz to n ie­
w ątp liw a, gdyż pan Jan , (n ie będąc w gruncie rzeczy E w ą, 
k tó ra zakazany ow oc jad ła), poszed ł na cudzy ow oc. W  o- 
g rodzie (czy  też jak z ogrodu  w ychodził), n iefo rtunnego  am a ­
to ra cudzego  ow ocu  przy łapano .

W skutek  tego P olic ja sp isała pro tokó ł. C zy  pan  R . pó j­
dzie poraź drugi na ow oc, w to bardzo w ątp im y.

—  D ębow aląka. (P ośw ięcen ie sztandaru K ółka R olni­
czego). W  przyszłą n iedzie lę odbędzie się w D ębow ejłące  
pośw ięcen ie sztandaru K ółka R oln iczego .

Z n aszej d zie ln icy
—  T oruń- (W alny Z jazd Z w iązku T ow arzystw  K upiec­

k ich na P om orzu). D oroczny ogó lno kup ieck i zjazd m ani­
festacy jny , zorganizow any przez Z w iązek T ow arzystw K u ­
p ieck ich na P om orzu , odbędzie się w  n iedzie lę 7 październ i- 
K a br. w  T orun iu  w  sali „D w ór A rtusa '.

—  G ru d ziąd z. (N iezw ykły pow od  pożaru  fab ryk i.) D nia 1 
bm . w godzinach popo łudn iow ych z lo tn iska grudziądzk iego  
w yruszy! K apitan K ozubsk i na sam olocie m yśliw sk im  celem  
dokonan ia lo tu ćw iczebnego .

P rzela tu jąc na w ysokości 1 .500 m . nad oko licą dw orca  
ko lejow ego , lo tn ik w ykonał k ilka ioop ingów , w czasie k tó ­
rych nastąp iło oderw an ie się zb io rn ika z benzyną od apa ­
ra tu ! Z biorn ik , spad łszy na dach fab ryk i papy , zsunął się na  
podw órze i tam  eksplodow ał. —  S kutk iem  eksp lozji runęła  
jedna ściana hali fab rycznej, całkow icie zn iszczone zostało  
urządzen ie transm isy jne i przew ody  elek tryczne w  całym  bu ­
dynku oraz w yleciały  w szystk ie szyby . P ozatem  w ybuch ł po ­
żar, k tó ry  zn iszczy ł część hali fab rycznej i znaczne  zapasy  pa ­
py . O gień um iejscow iła straż pożarna.

D w aj robo tn icy znajdu jący się na podw órzu fab ryk i, od ­
n ieśli ciężk ie obrażen ia .

—  G d yn ia . (W ykrycie okrętu z 17 w ieku .) P odczas dra- 
gow ania portu dragą „V arsov ie" natrafiono przy w ejściu  
do  portu  w ew nętrznego  na szczątk i starego  okrętu  w ojennego  
Z naleziono 2 arm aty , d ługości oko ło 2 m etrów każda, dw ie  
ku le arm atn ie, ko tw icę i drobne m etalow e oraz drew niane  
części sk ładow e okrętu w ojennego . P raw dopodobnie są to  
szczątk i okrętu  z xV II w ieku .

—  S tarogard . (Ś ladam i M arjaw itów ). P rzed Izbą K ar­
ną w  S tarogardzie zakończy ł się sensacy jny  proces przeciw ­
ko  n iejakiem uś G łow ack iem u  la t 66 , k tó ry  w raz z sw oją dw u  
dziesto le tn ią gospo dyn ią prow adził życie w yuzdane i zbrod ­
n icze.

G ospodyn i Z ofja C iem ięga sp row adzała ze w szystk ich  
oko lic P om orza do Ł apina m łode dziew czyny , pod pretek ­
stem  przy jęcia ich do służby . N a n ieszczęśliw ych ofiarach  
zw yrodn iała gospodyni dopuszczała się do spó łk i z G ł. 
ohydnych gw ałtów .

Ć im ięga jako  dw unasto letn ia dziew czynka zosta ła upro ­
w adzona przez hand larzy żyw ym tow arem do Jerozo lim y , 
gdzie spędziła k ilka la t w  dom u rozpusty . Z P alestyny uda ­
ło  je j się zb iec na P om orze, gdzie upraw iała nadal zw yrodn ia­
łe i w yuzdane prak tyk i, k tó re poznała w  m ahom etańsk im  do ­
m u rozpusty . N a sku tek  don iesień poszkodow anych ekscen ­
tryczna  i zbrodn icza para została zdem askow ana.

N a rozpraw ie sądow ej zeznaw ało k ilka ofiar zw yrodn ia­
łego starca , k tó re by ły zaw ezw ane w  charak terze św iadków  
a m ianow icie : E lżb ieta B rocka, A nton ina M ańkow ska, Jadw i­
ga K w iatkow ska, H elena R om pów na, b . gospodyni W aler  ja  
K ulw ikow ska, C zesław a F orusiów na i inn i.

S ąd po d ługo trw ałej naradzie skazał gospodyn ię C ie- 
m ielów nę na 1 rok ciężk iego w ięzien ia i u tracene praw  oby ­
w atelsk ich na lat trzy a G łow ack iego na 8 m ieś, w ięzien ia

Z C A Ł E J P O L S K I.
—  W ilno . (B yk rozpru ł parobka na pó ł.) O negdaj w e  

w si O zgow o, w  czasie  pędzen ia  byd ła z pastw iska  jeden  z pa ­
robków  w iejsk ich począł czerw oną chustką drażn ić idącego  
w stadzie m łodego byka, k tó ry nag le rzucił się na parobka  
i zan im  ten zdąży ł się zorjentow ać, przeb ił go rogam i roz­
pruw ając brzuch tak straszn ie , że w ypad ły z n iego w nętrz­
ności. R ozdrażn iony byk m iażdży ł w dalszym  ciągu rogam i 
ciało parobka, aż zm asakrow ał je doszczętn ie .

—  R ybnik . (T raged ja n iew inn ie posądzonego .) W  R ybni­
ku , w  m ieszkan iu w łasnem  o tru ł się gazem  św ietlnym  urzęd ­
n ik E rnest D ittert.

D esperat pozostaw ił list, adresow any  do  rodziców , w  k tó  
rym  m . in . p isze , że jest n ieszczęśliw y w skutek u tra ty posa­
dy w  hucie B ism arcka, gdzie m iał być posądzony o kradzież  
130 zł., na szkodę sw ego ko leg i, czem u w  liście pożegnalnym  
do rodziców  stanow czo zaprzecza.

Jeżeli sp raw a ta fak tyczn ie się tak przedstaw ia , jak ją  
denat w  liśc ie osta tn im  op isu je , to m am y przyk ład , do czego  
m oże doprow adzić fa łszyw e posądzen ie, często  naw et bezpod  
staw nie rzucane.

—  W ilno . (C udo tw órcy rosną jak grzyby po deszczu). 
Z W ilna donoszą, że na dw orcu w ileńsk im nam noży ło się  
„cudo tw órców -lekarzy" k tó rzy o tum aniają pacjen tów , zje ­
żdżających do W ilna. O statnio w padł w  sid ła oszustów  K a­
ro l Z ych , chory na ty fus brzuszny , a „cudo tw órcy" zaordy ­
now ali m u zab ieg ... ch iru rg iczny , w yłudzając 45 zło tych , Z ych  
pom ieszczony zosta ł w szp italu m iejsk im .

L ipno . (Z łe pożycie z żoną pow odem  podpalen ia i sam o­
bó jstw a.) W łaścicie l osady w D obrzyn iu n iejak i P om orsk i 
po podpalen iu sw ojego gospodarstw a popełn ił sam obójstw o  
przez pow ieszen ie się na drzew ie w  sw oim  ogrodzie. P om or­
sk i dopuścił się te j zbrodn i podobno z pow odu złego poży ­
cia ze sw oją drugą żoną, z k tó rą ożen ił się k ilka la t tem u 
jak rów nież z pow odu ciąg łych zatargów z pasierbam i. N a  
m iejsce zbrodn i zjechały  w ładze m edyczne - krym inalne k tó ­
re prow adzą dochodzen ie .

R adom no. (T ego jeszcze n ie by ło !) M istrz rzeźn ick i p . A . 
Ż uchow sk i zosta ł onegdaj napadn ięty przez kob ietę  
W alerję W asilew ską z C hrośla. W ojow nicza ko ­
b ieta napad ła pana Ż uchow sk iego z rew olw erem  w ręku , 
w chw ili, gdv tenże chcia ł zab ierać zakup ionego „cie laka z  
podw órza". W obec stanow czej obrony napadn iętego , W asi- 
levzska z bron i uży tku  n ie zrob iła i się cofnęła . B roń zosta ła  
w ym ien ionej odebrana a sp raw a sk ierow ana do prokuratu ry  
w  B rodn icy .

—  R aw a R u sk a . (K rw aw a w alka robo tn ików ). W  m a­
ją tku D ęby pod R aw ą R uską przyszło w czoraj do krw aw ych  
zaburzeń .

Z arząd  tego  m ajątku sp row adził do kopan ia karto fli ro ­
bo tników  ro lnych z pow iatu jarosław sk iego i postanow ił n ie  
zatrudn iać ch łopów oko licznych , k tó rzy żądali w iększej za­
p łaty . -

G dy now oprzy jęci robo tn icy w liczb ie 100 osób przy ­
by li onegdaj do pracy , na po lach dw orsk ich zebrał się tłum  
złożony z 200 oko licznych ch łopów .

T łum  uzbro jony w pałk i i kam ien ie , rzucił się na ro ­
bo tn ików , chcąc ich zm usić do porzucen ia pracy .

R ozpoczęła się gw ałtow na w alka, w  k tó rej z obu stron  
w zięło udział b lisko 300 osób .

Z R aw y R usk iej przyby ł oddział po lic ji, k tó ry usiłw ał 
rozdzie lić w alczących i aresztow ać podżegaczy . W ów czas  
tłum  rzucił sie na po lic ję i zajął tak groźną postaw ę, iż po ­
lic janci m usieli się w ycofać.

W ieczorem  przyby ł do D ębów ' silny oddział po lic ji kon ­
nej, k tó ry  przyw rócił porządek  i dokonał aresztow ań .

N a „po lu b itw y" pozostało k ilkadziesią t ciężko rannych

M od lin . (K ochanek rzucił dziew czynę pod pociąg za to , 
że n ie chcia ła m u dać p ien iędzy .) W  pob liżu przejazdu ko ­
le jow ego pod M odlinem , przechadzały się w ieczorem dw ie  

dziew czyny : Ju lja B orszczkow ska i F ranciszka S ikorska, o- 
b ie z N ow ego D w oru.

W tem  obu dziew czynom  zastąp ił drogę B ron isław  W iś­
n iew sk i, kochanek  B orszczkow sk iej.

—  Ju lka, dajno  fo rsy  —  odezw ał się na pow itan ie.
—  N ie m am  —  odparła drżącym  g łosem  dziew czyna.
—  N o, to  ja sam  w ezm ę —  pow iedział W iśn iew sk i i rzu ­

cił się na B orszczkow ską.
Jej przy jació łka S ikorska w idząc na co się zanosi, u- 

ciek ła .
W iśn iew sk i począł się szarpać z Ju lką. W ydarł je j 5 zł 

z za pończochy .
—  D aw aj no  w ięcej, bo źle będzie —  syknął przez zęby.
—  N ie m am , przysięgam , że n ie m am  —  w ołała rozpa ­

czliw ie dziew czyna.
A kurat nad jeżdżał pociąg . O pryszkow i b łysnęła be- 

stjalska m yśl.
Z łapał dziew czynę za w łosy i zaw lók ł na szyny . U - 

derzen iem  ku łaka pchnął ją na to r.
T rzym ając sw ą kochankę za nog i, W iśn iew sk i czekał 

na nadejście pociągu .
P ociąg  zb liżał się z ło sko tem . D ziew czyna krzyczała roz­

paczliw ie .
P ociąg już by ł o parę m etrów . W reszcie para ow ionę­

ła B orszczkow ską.
P ociąg stanął...
W iśn iew sk i porzucił dziew czynę i sam  uciek ł...
Jak  się okazało m aszyn ista zobaczy ł w  ostatn iej chw ili 

B orszczkow ską, leżącą na szynach i pociąg zatrzym ał.
B ył to osta tn i m om ent, ko ła przedn ie lokom otyw y  

przecięły już dziew czyn ie suk ienkę.
—  U top or. (R ozbó jn icza banda.) W  oko licach U topor, w  

pob liżu P eczen iżna, po jaw iła się groźna banda zbó jecka, k tó ­
ra dokonała k ilkunastu zuchw ałych napadów . B andyci gn ie­
żdżą się w dzik ich lasach m iędzy gościńcem  P istyn —  Ja- 
b łonów  a drogam i P istyn •—  P rokuraw a B erezów  —  W y- 

żny .
B anda sk łada się z 11 ludzi uzbro jonych  w  karab iny , re ­

w olw ery i szab le i napada na m ieszkańców  osied li górsk ich , 
zab ierając im  m ien ie . •

W  osta tn ich czasach napad ła ona na pastuchów , pasą ­
cych ow ce na P ołon in ie , zabrała stado i popędziła < e w  góry  
H ucuł, w łaściciel ow iec, k tó ry dow iedzia ł się o napadzie od  
pastuchów , w yruszy ł w  pogoń za bandy tam i. P o całonocnem  
poszuk iw an iu  znalazł rano  ślady ogn iska a obok  n iego reszty  
kości i dw ie ow cze g łow y. P o śladach dosta ł się pod obóz  
bandy . N a jego w idok bandyci zaczęli strzelać , w obec czego  
ra tow ał się ucieczką.

P olic ja zarządziła ob ław ę, lecz do tąd n ikogo n ie u jęła .
B andyci przeb ierają się czasam i naw et w stro je kob ie­

ce i zm ieniają ciąg le m iejsca posto ju . L udność oko licznych  

w iosek ży je pod  grozą napadów . ...  «
—  S am bor. (N iezgodne pożycie m ałżeńsk ie pow odem  sa ­

m obójstw a.) W  ho telu „Im perial" w  S am borze żona urzędn i­
ka państw ow ego Z ofja S zrederow a, postrzeliła ciężko sw ego  

m ęża Jana. . . .
P rzyczyną desperack iego kroku by ło złe pożycie m at- 

żeńsk ie*  •
S zredera w  stan ie beznadziejnym  um ieszczono  w  szp italu  

w  D rohobyczu , m ałżonkę jego aresztow ano .
—  L ublin . (P recz stąd draby .) W  M iędzyrzeczu pow , 

b ialsk iego zdarzy ł się ciekaw y w ypadek snu le targ icznego  
k tó rv  om al n ie stał się pow odem  porgzeban ia żyw cem  21-let­
n iego M otela L ejby K atcew a. P rzeb ieg tego w ypadku by ł 
następu jący : K atcew poczu ł pew nego dn ia senność i duże  
osłab ien ie; w szed ł w ięc do pob lisk ie j stajn i n iejakiego G old- 
m anna, po łożył się na słom ie i natychm iast zasnął. P o up ły ­
w ie doby do stajn i w szed ł G oldm ann i znalazł sw ego gościa  
w  stan ie bezw ładu , leżącego bez oznak życia. M iejscow y fe l­
czer (I?) skonsta tow ał śm ierć . N azaju trz m iał się odbyć po ­
grzeb . P o przybyciu na cm entarz n ieboszczyka obm yto w e­
d ług ry tuału  żydow sk iego  i przystąp iono do grzeban ia zw łok . 
W  chw ili, gdy spuszczono zw łok i do do łu i na n ieboszczyka  
spad ła p ierw sza łopata ziem i, ten ocknął się i spo irzaw szy  w  
górę krzyknął: „P recz stąd draby!" N a ten w idok tłum w  
szalonym  pop łochu  i strachu  rozb ieg ł się na w szystk ie strony . 
P o d łuższej chw ili rodzina rzekom ego zm arłego w róciła na 
cm entarz i w yciągnęła go z grobu . P rzyby ły lekarz skon ­
sta tow ał stan le targ iczny , k tó ry trw ał trzy dn i.

R U C H T O W A R Z Y S T W .
— Wąbrzeźno Zebranie plenarne S tow arzyszen ia  

K atolick ie j M łodzieży M ęskiej odbędzie się w  n iedzie lę  
o godz. 1 ,30. N a poriądku obrad odczy t drha R zecze-  
w skiego o kościele narodow ym . Z arzad

— Kowalewo! Z ebran ie Inw alidów w ojennych odbę­
dzie s  ę w  n iedzie le dn ia 7 . październ ika br. o godzin ie  
12 pó ł w  lokalu Z w ykłym  W obec w ażnych  sp raw  przy ­
bycie w szystk ich członków  jest kon ieczne. Z arząd

N otow an ia gW d y p k d ów  ro in . w  P osn aniu
N otow ania ofic ja lne z dn ia 3 . 10 . 1928 .

100 kg . w ładunkach w agonow ych paryte t P oznań  

7y to
P szen ica
Jęczm ień brow .
Jęczm ień zw -
M ąka ży tn ia 10*/9 z w ork . stan .
M ąka ży tn ia 65%  z w ork . stan .
M ąka pszenna 65%  z w ork .
O w ies.
O tręby ży tn ie
O ręby pszenne
R zepak

33 ,75— 34 ,50  
39 .00— 41 ,00  
35 ,00-37 ,00

48 ,00— 00 ,00  
50 .00  -  00 ,00  
61 ,00 65 ,00  
31 ,00-32-00  
25 ,00-26  00  
26 .00-27 ,00  
70 ,00-75,50

N otow ania M łyn a P arow ego w  W ąb rieźn ie

K olejow a 56 .

w  dn iu 3 . X . 1928 r. za 100 k ilo .

M anna pszenna (kaszka) ............................................. zł 72 ,—
M ąka pszenna  N elson (g rysikow a) .........................   71 ,—
M ąka pszenna  L uksusow a .........................................   68 ,—
M ąka pszenna  E xtra . . • .........................................  64 ,—
M ąka pszenna  O O O O .................................................  60 ,—
M ąka pszenna  O O O .............................  .50 ,—
M ąka pszenna  P astew na .............................................  35 ,—
M ąka ży tn ia I ............... .......................................... . »» —  >—
M ąka ży tn ia II ................................................................ .... —
O spa pszenna ............................................................... ... 28  —
O spa ży tn ia ................................................................... ... 28 ,—

D ru k iem i n ak ład em „G łosu W ąb rzesk iego" (B . S zczu k a) 

W ąb rzeźn o. —  R edak tor od p ow ied zia ln y B olesław S zczu ka  

W ąb rzeźn o . —  Z a d zia ł og łoszeń red ak cja n ie od p ow iad a .



Taryfa opłatDCBA

w Z a k ła d z ie la ra p ji f iz y k a ln e j i w o d o le c z n ic z e j 
R o w . K a s y C h o ry c h w  W ą b rz e ź n ie  
I. HELJIOTERAPJA

Paszę  treściwą

a) lampa kwarcowa Jesionka —  zbiorowo  0,80 zł
b) „  „  „ - pojedyńczo ........................... 1,00 zł
c) „  „ Sollux — ................................ .....  1,00 zł
d) „  „ Landecker (po fiołk. prom.) ..... • 2,50 zł

II. TERMOTERAPJA.
a) Elektroterm. świetlny ,.Solar" — ..........................................3,50 zł
b) „ „ połowniczy — ........................................ 1,80 zł
c) „  „ częściowy — ........................................... 1,25 zł
d) Lampa „Solux“ — ...................................................................... 1,00 zł
e) „  „F8n" - ............................................................................ 0.75 zł

III. TEMOPENEZTACJA.
a) Diatermia — .............................................................. 3,50 zł
b) Darsonwalizacja — ...................................................................... 2,75 zł
c) D koagulacja ........................................................................... ■ 2,10 zł

IV. HYDRQELEKTROTERAPJA
a) kąpiel cztero-komfirkowa galwaniczna— ............................... 2,50 zł
b) „  „ „ faradyczna — ................................. 2,50 zł
c) „  ., „  z dodatkiem leków ...................... 2,75 zł

V. ELEKTROTERAPJA  
Galwanizacja lub faradyzacja — . . • ..........................................1,50 zł

VI. KĄPIELE LECZNICZE.
a) kąpiel solankowa -- .................................................................. 2,00 zł
b) „  perełkowa — .................................................................... 2,00 zł
c) „  piankowa — ....................................................................... 4,00 zł
d) „  kwasottp-węglowa — ......................................................4,00 zł
e) „  iglicowa — .......................................................................... 1,75 zł
f) „  zwyczajna — ....................................................................... 1,50 zł
g) „  aromatyczna — ................................................................... 1,50 zł
h) „  elektryczna wanienna — ...............................................3,00 zł

VII. INHALATORJUM.
a) W ziewanle medecynalne — .................................................... 2,00 zł
b) „ solankowe — ........................................................... 1,80 zł

VIII. NATRYSKI.
a) Natryski — ................................................................................... 0,75 złSRQPONMLKJIHGFEDCBA

Opłatę za powyższe zabiegi lecznicze należy uskutecznić 
przed rozpoczęciem leczenia. Bieliznę zakładową i mydło 
wydaje się za specjalną opłatą od 30 do 50 gr.

Zakład kąpieli zwyczajnych czynny odtąd co wtorki i 
piątki od godz. 3-ciej popołudn. począwszy dla kobiety oraz 
we czwartki i soboty od godz. 3 popoł pocz. dla mężczyzn

Zarząd Po  w. Kasy  Chorych  w  W  ąbrzeźnie 
(— ) Milanowski (— ) Szczuka

Dyrektor Przewodniczący

Na życzenie Szan. P. T. Publiczności, zmieniony  
został dotychczasowy

u iu  iw  im o jo MLKJIHGFEDCBA

W ąbrzeźno - R adzyń - G rudziądz  
który wprowadza się z dniem 4. X. br. aż do  

odwołania następująco  ;

PRZETARG PRZYMUSOW Y W /cyplHp ortvlndv
Nieruchomość położona w w C zystoch leb lu i W oZ -C lK lC dl lyK U lj  

i w chwili uczynienia wzmianki o przetargu za- 4 
pisana w księdze gruntowej Czystochleb karta 26 
na imię R om ualda W asilew sk iego rolnika w  C zy- 
stochleb iu  obecn ie  v  G rudiiądzn  zostanie dniaS-gru- 
dnia br. o godz. 10 przed p . wystawiona na prze­
targ w niżej oznaczonym Sądzie pokój nr. 2.

W zmiankę o przetargu zapisano w księdze 
gruntowej dnia 16 stycznia 1928 r.

Niniejszem wzywa się wszystkich, których 
prawa w chwili zapisania wzmianki o przetargu 
nie były w  księdze grunt.uwidoczn.,aby się z nie­
mi zgłosili najpóźniej w dniu przetargu, przed 
wezwaniem do wnoszenia ofert i prawa te u- 
prawdopodobnili, gdyby wierzyciel im przeczył. 
W razie niezastosowania się do powyższego we­
zwania, prawa te przy oznaczeniu najniższej o- 
ferty nie zostaną wcale uwzględnione, a przy 
rozdziale ceny kupna dopier® po roszczeniu  
wierzyciela i innych prawach.

Zalecą się 2 tygodnie przed terminem  
podać na piśmie albo do protokołu sekretarza 
sądowego dokładne obliczenie swych roszczeń 
w kapitale, odsetkach, kosztach wypowiedzenia 
i kosztach sądowego dochodzenia swych praw  
oraz oznaczyć pierwszeństwo, którego się żąda.

Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się 
przetargowi, wzywa się, aby przed udzieleniem  
przybicia targu postarali się o umorzenie lub za­
wieszenie postępowania, gdyż inaczej prawo ich 
odnosić się będzie zamiast do nieruchomości, 
tylko do uzyskanej ceny kupna.

W ąbrzeźno, dnia 16 września 1928 r.
 Sąd Powiatowy

Ś ru t „S o y a “ 4 5  - 4 6 p ro c . 

M a k u c h  In ia n y  3 7  -  3 8 p ro e . 

ja k a c h  rz e p a k o w y  3 7 -3 8  p ro c . 

M a h o h  s ło p e c z n .  ro s y js  W 8  p ro c

M ą k ę m ię s n ą

O trę b y ż y tn ie

O trę b y p s z e n n e  
dostarcza za GOTÓW KĘ  

i na dogodnych warunkach kredyt, 

pom orskie  Sto  w .  R oln iozo-H  «ndlow e  w T o f u i ^ u  
oddział W ąbrzeźno

I

Odjazd
1 1310

Przyjazd
745 1415 Tylko Z |J W ąbrzeźno 1 Tylko  do

2055
759 1429 Radzyna " Jarantowice

k 1256
Radzyna 2041

822 1452 I8 15 Radzyń 12»3 |803 2018

832 I502 1825 Nowydwór 1223 1753 2008

847 1517 1840 Okonin I2 08 |738 |95»

905 1535 1858 Marusza ll50 I720 1935

925

Prz

IS55

yjazd

191s > f Grudziądz | II30 l70°

Odj

I915 

azd

w t l x j i  la ijs m a u c  x s o m cE sag g saiw

Kólho Rohiege w Dębwepąee  

obchodzić będzie w  dniu  7-go  październ ika  rb . 

P o ś w ira ig  ufundowanego S z la m la ru

s

I

Uroczystość poświęcenia sztandaru, od­
będzie się w dniu tym t. j. 7 go r. b., 
po nabożeństwie odprawionem w ko­
ściele miejscowym o godz. 3-ciej p. p.

Po ukończeniu uroczystości poświęce­
nia sztandaru, odbędzie się

Zabawa taneczna  
w  oberży p . Stachow sk iego w  D ębow ejłące  

O wzięcie udziału w powyższej uro­
czystości i zabawie uprzejmie prosi

[§ ]

Szan. Publiczności podaję do łask awej wiadomości, że 

z  dniem  1 bm . otw orzyłam przy ul. K ościuszk i nr 1. 
w  dom u p . B etlejew sk iego

Skład kapeluszy damskich
i prowadzić będę w zakres modniarstwa wchodzące  rzeczy 

jak gotow e kapelusze w szelk ich  gatunków
li tylko towar pierwszej jakości i to wyrobów własnych 

i fabrycznych.

Zaręczając rzetelną obsługę jak i ceny konkurencyjne, 
proszę o łaskawe poparcie mego interesu i pozostaję 11 

z poważaniem

W . KAMIŃSKA, W ąbrzeźno ul. Kościuszki nr. 1.

U

L J W  sobotę 6 i niedzielę 7 bm .

Sensacja! Sensacja!

l i

Odbiorniki radjowe  
nagrodź, na wystawie radjowej w Po­
znaniu 1927 r. dużym srebrnym  meda­
lem, 1-7 lamp , wykonane z najlepszych 
części, pod kierownictwem pierwszo­
rzędnych fachowców, z głośną i czystą 
audycją, to szczyt doskonałości, przy 
cenach niezwykle niskich. Głośniki, 
słuchawki, akumulatory, baterje ano­
dowe, lampy katodowe oraz wszyst­
kie części do budowy  aparatów w  wiel- 
— kim wyborze stale na składzie. —

R W ojtecki, W ąbrzeźno 
W ytw órnia aparatów rad iow ych

Przyjmuje się UCZNIÓW  
na pełną 

stancję  
W iadomość w składzie 

ul. Hallera 2.

i i i i i h  n m
Niebywały dramat sensacyjny w  

8 aktach. W roli głównej groźny  

rywal TOM MIXA

Poszukuje od Jzaraz 
uczciw ego starszego  

chłopaka 
na stałą pracę.
B etlejew sk i, junior 
ul, Mickiewicza 28

I znakomity jefdzlec, plerwszorzę* 

Bdny cowboy-sensacjonista

Piękne widoki rozległych stepów 
» ameryk. Zajmujące jazdy konne. 
^NADPROGRAM!

Przedstawienie dla dzieci o  4 po p.

„PROTOSA"
JAKO TO  : 

ELEKTR. ŻELAZKA DO  

PRASOW ANIA, MASZYN ­

KI DOGOTOW ANIA,GARN ­

KI DO GOTOW ANIA, PO ­

DUSZKI ELEKTRYCZNE, 

PIECE ELEKTRYCZNE,  

ODKURZACZE I TUSZE  

Z  CIEPŁEM  POW IETRZEM

mamy na składzie i odda  jemy po ce­

nach KONKURENCYJNYCH

J. & E. E8SENACK  

ś W ąbrzeźno - Golub 

| Szanow nej K lijen tell
: podajemy do wiadomości, że pomimo zmia­

ny Inspektoratu jak dawniej tak nadal p. 
W ojciech  Romantowski jestpelnomocn. pier­

wszym  zastępcą do zawier. naszych wszel­
kich interesów  w  zakresie sprzedaży i dost, 
światowej sławy szwedzkich wirówek  i ma- 
sielnić „Diabolo -Separator*. W obec tego 

upraszamy Szan. Kiijentele z calem zaufa­
niem  w tymże interesie  do  Niego się zgłaszać. 

W .R 0M A N T 0W SK I  W ąbrzeźno, W olności 55 

In s p e k to r f irm y  „D ia b o lo -S e p a ra fo r"
G N IE W K O W SK I T oruń, W ielkie Garbary 11

=111=111=111=111 
Przyjmuję  

w szelk ie prace w chodzące  

w  zakres 

p lis o w a n ia  i k a rt io w a n ia
W . RUMIŃSKA  
mistrzyni damsko-kraw. 

W ąbrzeźno Rynek  22 

=111=111=111=111

Kupię

SIANA
dla koni

ca IOO centnar.
Na sprzedaż 1 para  

s z o ró w w y ja z flo w y th  
Skrzypczak , W ąbrzeźno 
• naprzeciw kolejki

Młodzieniec 

z porządnej rodziny, 
chcący się wyuczyć 

ra d jo - te c h n ik i  
zaraz po  trzebny.

Zgłoszenia piśmienne 
z życiorysem do Red.

t „Głosu W ąbrz."

K im i I M A C IO R K I 
rasowe do chowu 

R ó ż e , m a lin y ,  p o rz e c z k i, 
tn ik a w k ld n e w ła  o w o ­

c o w e  i im lis z p a D  
sprzedaje 

Majętn. Niedswiedi 
p. W ąbrzeźno

P n o iliiH h w ii! ii i i!  

m ln iii 
odbędzie się  

Ih a ź te n ik a  2 8 1 . 
o g. 4-tej popoł. 

w OBERŻY  W JAW ORZU  
P. S. Ł. NAGI

POKOJU  
um ebl. z  utrzym aniem  

poszukuje Oferty do Gł. 
W ąbrz.

j [MIM  

* stolarskich  
na stałe zatrudnienie po­

szukuje zaraz

A. C A N D E R  
m istrz sto larsk i 

3ózel fiessing  
etyeryło  w any ąaczelnilt

U rzędu  Skarbow e  go  

sporządza odwołania 

podatkowe oraz za­

łatwia sprawy stem ­

plowe i spadkowe

W Ą B R Z E Ź N O  
ul. M ickiew icza

naprzeciw Urz. Skarb.

O W f  

m ieszkan ia  
poszukuje od zaraz 
bezdziet. małżeńtwo 

W iadomość w adm. g Głos W ąbrz.

KUPUJĘ  

butelki 
od czerwonego  

W INA  

Andrzej Nast
W ąbrzeźno

Sprzedam zaraz 
kompletne ręczne 

URZĄDZENIE  

RZEŹ  RICKIE  

Cena według ugody. 
Z gł. w  adm . G łosu W ąb.

P0W 0ZKĘ
(landauer)

sprzeda
M . B etlejew sk i  jun.

M ickiew icza 28. T el. 47


